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Spotkanie z Bogiem Żywym 

Wstęp

<Do  starego,  mądrego  rabina  przyszedł  jego  dorosły  syn.  „Ojcze  -  powiedział  -  

przeczytałem całą Biblię. Jestem przekonany, że wszystko to kłamstwo”. Rabin spojrzał na 

niego,  wziął  Biblię  do  ręki  i  rzekł:  „Zastanów się  jeszcze  raz,  synku.  A  jeśli  to  jednak 

prawda?”>.

Współczesny  chrześcijanin  od  dłuższego  już  czasu  i  coraz  mocniej  odnosi 

wrażenie, że znajduje się w diasporze. Społeczeństwo, w którym żyły ubiegłe pokolenia 

było społeczeństwem wierzących, dziś jest społeczeństwem niewierzących, ateistów. Niegdyś 

praktykujący chrześcijanin czuł się większością, dziś znajduje się w mniejszości. W ubiegłych 

dziesięcioleciach było czymś naturalnym wierzyć i chodzić w niedzielę do kościoła, dziś w 

miastach  stało  się  to  niemal  wyjątkiem.  Wśród  ateistów  spotykamy  osoby  zarówno 

ochrzczone, jak i nieochrzczone. Nasuwa się pytanie: dlaczego ochrzczeni odwrócili się do 

swoich chrześcijańskich przekonań? (a może nigdy ich nie posiadali?). Pojawia się jeszcze 

jedno pytanie: dlaczego tak wiele jest dzieci nieochrzczonych w rodzinach, w których oboje 

rodzice  są  ochrzczeni?  Co  jest  przyczyną,  że  chrześcijanie  opuszczają  Kościół,  a 

nieochrzczeni nie pragną do niego wstąpić?

Z  całą  pewnością  nie  można  wiedzieć,  że  Bóg  nie  istnieje. Można  w  to  tylko 

wierzyć. Człowiek nie zna w pełni ani ziemi, ani siebie. Wszechświat jest dla niego wciąż 

niedostępną tajemnicą. Jeśli nawet Bóg byłby dostępny zmysłom, dotykalny i widzialny dla 

oczu,  i  wtedy nie moglibyśmy być pewni, czy istnieje, bo mógłby ukrywać się w innych 

dalekich galaktykach. Tymczasem On jest bytem duchowym, czyli nieodstępnym metodom 

nauk pozytywnych. Znajduje się ponad tymi metodami i ich zasięgiem. Nie pojawia się więc 

w sposób właściwy prawom natury. Dlatego nie można stwierdzić ani, że istnieje, ani że nie 

istnieje.

Z drugiej strony przyroda i wszechświat  „krzyczą”  o Jego istnieniu. Niezmienne 

prawa  natury  mówią  o  Nim.  Sumienie  ludzkie  tylko  w  Nim  odnajduje  spokój. 

Nieograniczoność ludzkiej myśli w pewien sposób dosięga Go. Przeczucie odnajduje jakąś 

ciepłą obecność. Wszechświat nie jest dziełem przypadku, człowiek nie jest samotnym bytem 

w kosmosie, śmierć nie jest końcem. We wszystkim tkwi myśl: zarówno w prawach natury, 



jak i w naszym organizmie. Ludzki umysł odkrywa myśl wbudowaną w przyrodę - i w ten 

sposób odkrywa istnienie sensu. Wystarczy wyciszyć się, aby poczuć czyjąś obecność wokół. 

Ktoś  tu  jest.  W Nim jest  źródło  i  przyszłość  człowieka.  Wydaje  się,  że  powinno to  być 

oczywiste dla każdego. Okazuje się jednak, że tak nie jest.

Książka  „Spotkanie  z  Bogiem  Żywym” napisana  została  dla  wszystkich 

ochrzczonych.  Przede  wszystkim  dla  praktykujących,  aby  pogłębili  swoje  doświadczenie 

wiary, oraz dla tych, którzy stali się letni i opieszali, żeby dochodząc do doświadczenia wiary 

stali się znów gorliwi na drodze Chrystusa. Następnie dla tych, którzy są ochrzczeni, lecz 

mimo  to  nie  widzą  już  sensu  praktykowania  swojej  wiary:  otwierając  przed  nimi  nowe 

horyzonty zachęca do podjęcia na nowo przerwanej Drogi. Pisana jest jednak również dla 

tych,  którzy  zostali  ochrzczeni,  ale  nie  wiedzą  nic  o  swej  wierze.  Dla  tych,  którzy  nie 

rozumieją chrześcijan ani Kościoła, a chcieliby zrozumieć. Także jednak dla tych, którzy nie 

zostali ochrzczeni, lecz poszukują odpowiedzi na pytanie o sens świata, życia i samych siebie. 

Dla tych, którzy popadli w rozmaite niebezpieczne praktyki: magię, astrologię, spirytyzm lub 

stali  się  niewolnikami  nałogów  takich  jak  alkohol,  seks  czy  pieniądze  i  poszukują 

wyzwolenia. I wreszcie pisana jest dla wszystkich ludzi dobrej woli. Dla każdego człowieka, 

który dąży do jedności, a nie do podziałów, do zrozumienia, a nie do osądu. Dla każdego, kto 

poszukuje  sensu  wbrew  wszelkim  przejawom  jego  braku  w  jałowych  propozycjach  i 

praktykach. Najprościej mówiąc:  chce pomóc przynajmniej zobaczyć Tego, który przyszedł 

„dla nas i dla naszego zbawienia” i spróbować wstąpić na Jego drogę. 

Książka niniejsza powstała w oparciu o pozytywne doświadczenia bardzo wielu 

osób  w  rozmaitym  wieku,  rozmaitej  mentalności  i  przekonań:  od  mocno  i  tradycyjnie 

wierzących do ateistów,  osób o różnym wykształceniu:  od niepiśmiennych do posiadaczy 

najwyższych  stopni  naukowych.  Świadectwa  te  zostały  tu  skrupulatnie  zapisane,  ale 

przekonują o wiele mocniej w bezpośrednim zetknięciu z kimś, kogo udziałem było takie 

doświadczenie. Jednak nawet utrwalone w ten sposób mogą sprawić, że Czytelnik zapyta: „A 

jeśli  to  jednak  prawda?” Książka  może  pomóc  dojść  do  doświadczenia  wiary.  Jest  to 

doświadczenie,  że  Bóg  daje  wszystko,  co  obiecał  przez  swego  Syna  Jezusa.  Jest  to 

doświadczenie  spotkania  z  Żywym  Bogiem,  doświadczenie  radości  w  modlitwie, 

doświadczenie  nowego  rozumienia  Słowa  Bożego,  nowych  zdolności  do  życia,  większej 

miłości, pewności, że Bóg istnieje, doświadczenia wsłuchanych modlitw i przemiany życia.

Książka pokazuje sposób osiągnięcia tego doświadczenia wiary w oparciu o model 

katechumenatu pierwszych chrześcijan wzbogacony o współczesne metody katechetyczne. 

Katechezy  przedstawione  w  tej  książce  mają  charakter  elementarny,  co  oznacza,  że  nie 



obejmują  wszystkiego.  Kiedy  doświadczenie  wiary  zostanie  osiągnięte,  należy  je  dalej 

uzupełniać i poszerzać. Tutaj zawarte są jedynie, podstawowe wskazówki co do kierunku, w 

jakim  należy  się  poruszać,  podstawowe  wiadomości  niezbędne  w  początkowej  fazie 

katechizacji.

Aby ktokolwiek mógł  rozpocząć tę  drogę,  musi  poznać samego siebie.  Dlatego 

trzeba  koniecznie  wejść  w  swoją  duszę  i  tam  odczytać  swój  stan,  swoje  pozytywne  i 

negatywne doświadczenia, swoje pragnienia i tęsknoty, swoje lęki i niezadowolenie, swoją 

wiarę i niewiarę. Dopiero poznając i przyjmując siebie takiego jakim się jest naprawdę a nie 

jedynie takiego, jakim się chce i pragnie być, można dotrzeć do prawdziwego doświadczenia 

wiary. Aby ułatwić to poznanie siebie samego, książka zawiera ćwiczenia, które pozwalają 

rozpoznać  swój  stan.  Oprócz  tego  potrzebna  będzie  Biblia  (lub  przynajmniej  Nowy 

Testament). Najważniejsze jednak jest aby się modlić. To modlitwa jest spotkaniem z Bogiem, 

rozmową z Bogiem.

Książka posiada dwie główne części: pierwszy to sam katechumenat, dostosowany i 

opracowany  zgodnie  z  naszymi  potrzebami,  na  drugi  natomiast  składają  się  propozycje 

praktycznego zorganizowania katechumenatu w formie seminarium czy rekolekcji. Ma ona 

charakter  praktyczny,  ale  również  informacyjny.  Jeśli  pragnie  się  dotrzeć  do  celu,  który 

zakłada  ta  książka,  należy  posuwać  się  powoli  i  świadomie  przechodzić  przez  wszystkie 

ćwiczenia i medytacje tu zamieszczone. Same wykłady w formie katechez nie doprowadzą do 

celu. Jest to tylko połowa drogi. Drugą jej połową jest modlitwa z głębi serca. Oczyszczaniu 

serca służą zaproponowane ćwiczenia, nauce modlitwy zaś - medytacje. 

Specyficzną nowością w tej  książce jest  tzw.  modlitwa o uzdrowienie wewnętrzne.  

Katechumenat  mianowicie  nie  przewiduje  wyłącznie  odpuszczenia  grzechów,  ale  także 

uzdrowienie  z  ran,  które  grzechy  pozostawiły  w  duszy.  … Zbawienie  bowiem obejmuje 

zdrowie  zarówno  duszy,  ducha,  jak  i  ciała.  Prowadzącym grupy  modlitewne  i  seminaria 

książka ta  posłuży jako podręcznik.  Dla pozostałych będzie przewodnikiem na drodze do 

doświadczenia wiary lub przynajmniej wyzwaniem do rozważania o sensie życia i o Drodze, 

którą jest Jezus Chrystus. 


